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Jedna porażka i trzy remisy - taki był przed dzisiejszym meczem 5. kolejki III ligi bilans
dotychczasowych spotkań rozegranych w nowym sezonie przez GKS Wikielec. Dzisiaj zespół
sprawił swoim kibicom dużą niespodziankę, pierwsze zwycięstwo i komplet punktów
zapisując na swoje konto w meczu z liderem.

Pomimo lepszej pozycji w tabeli przeciwnik nie zlekceważył GKS-u. Spotkanie w Wikielcu
Lechia od początku zapowiadała jako trudne.

- Mecz z GKS-em, biorąc pod uwagę ciężki teren i siłę
rywala, nie będzie łatwy, tym bardziej że gospodarze
czekają na pierwsze zwycięstwo w nowym sezonie -
zwracali uwagę dzisiejsi goście Wikielca w przedmeczowej
zapowiedzi. - [Daleka] pozycja w ligowej tabeli nikogo nie



powinna zmylić. GKS jest silnym zespołem, co
niejednokrotnie udowodnił w poprzednim sezonie. Piłkarze
Lechii nie będą mieli zatem łatwej przeprawy.

- Najlepszym przełamaniem na pierwsze 3 punkty, miejmy
nadzieję, okaże się lider z Tomaszowa Mazowieckiego - tak
z kolei swoje apetyty na zwycięstwo potwierdzali
gospodarze.

5. kolejka III ligi
GKS Wikielec - Lechia Tomaszów Mazowiecki 3-0 (0-0)
1:0 - Michał Jankowski (56')
2:0 - Michał Jankowski (66')
3:0 - Łukasz Święty (68')

"Gieksa", tak jak spodziewał się rywal, rzeczywiście zagrała w tym meczu ambitnie. W pierwszej
połowie, zakończonej bezbramkowym remisem, ta postawa jeszcze nie przyniosła skutku w postaci
bramek, ale w drugiej odsłonie podopiecznym trenera Łukasza Suchockiego już nie brakowało
piłkarskiego szczęścia i piłka zaczęła wpadać do bramki rywala. Wynik otworzył w 56. minucie
Michał Jankowski. Ten sam zawodnik podwyższył na 2:0, popisując się przepięknym golem "w
okienko", a po chwili na 3:0 strzelił Łukasz Święty.

Trzeba też odnotować sytuację z 58. minuty, kiedy to zawodnik gości został ukarany czerwoną kartką
za popchnięcie rywala. Po tej kartce Lechia praktycznie ograniczyła się do przeszkadzania i
bronienia swojej bramki. W drugiej połowie przyjezdni tylko raz, groźnym, ale niecelnym strzałem
postraszyli GKS. To Wikielec całkowicie kontrolował ten mecz i wygrał zasłużenie, zaliczając
przełamanie w świetnym stylu.

GKS Wikielec: Wieczerzak - Jońca, Kacperek, Otręba, Żukowski, Grzybowski, M. Jajkowski,
Szypulski, Jankowski, Święty, Masiak.

Za tydzień, w 6. kolejce III-ligowych zmagań, GKS zagra na wyjeździe ze Zniczem Biała Piska. Ten
mecz zostanie rozegrany 4 września.
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